
 

 

 

Gdyby ludzie Zachodu mogli pojąć, czym naprawdę jest 

wojna  

Wojna to najgorsza rzecz na świecie. Ludzie Zachodu mówią o niej jak o pieprzonej grze 

wideo, w stylu: „hurr durr, po prostu tam idziemy, osiągamy nasze cele i wygrywamy”, 

podczas gdy tak naprawdę wojna oznacza rozrywanie ludzkich ciał na strzępy.  

Caitlin Johnstone  

3 marca 2026 r.  

4–5 minut  

Drop Site News opublikował nowy artykuł zawierający niepokojące relacje świadków na 

temat masakry, do której doszło w wyniku podwójnego nalotu przeprowadzonego przez 

sojusz USA i Izraela na gęsto zaludnioną część Teheranu.  

Oto fragment:  

„Siedzieliśmy tu około 20:00–20:30, gdy nagle rozległ się hałas i eksplozja. Wstaliśmy, a 

kilka osób uciekło. Odwróciliśmy się, żeby zabrać swoje rzeczy i zobaczyliśmy, że krew 

tryskała wszędzie. Czyjaś ręka upadła na podłogę, głowa upadła na podłogę” – powiedział 

Shahin, świadek, który był w kawiarni i poprosił o podanie jedynie imienia i nazwiska. „Były 
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oderwane skalpy, odcięte ręce, kilka osób leżało tu pociętych, a dwie osoby zostały 

zamordowane”.  

…  

„Jedno uderzenie i nie było tak źle, ale kiedy uderzył drugi, nagle wszystko eksplodowało. 

Wszystkie okna się roztrzaskały. Ktokolwiek miał fajkę wodną, został rzucony na podłogę” – 

powiedział Shahin. „Jeden z moich przyjaciół, którego nie znam zbyt dobrze, siedział tutaj. 

Do ostatniej chwili trzymał w rękach fajkę wodną. Został przecięty na pół. Połowa ciała 

rzuciła się na bok. Złożyłem go z powrotem i położyłem tam, gdzie był. Kawałek jego mózgu 

wylądował tutaj, na podłodze”.  

 

Wojna to najgorsza rzecz na świecie. Ludzie Zachodu mówią o niej jak o pieprzonej grze 

wideo, w stylu: „hurr durr, po prostu tam idziemy, osiągamy nasze cele i wygrywamy”, 

podczas gdy tak naprawdę wojna oznacza rozrywanie ludzkich ciał na strzępy.  

Dzieci spalone żywcem na oczach swoich rodziców.  

Ludzie trzymający w dłoniach własne wnętrzności, podczas gdy życie powoli z nich ucieka.  

Ludzie zostają uwięzieni pod gruzami i umierają powolną śmiercią z powodu uduszenia lub 

odwodnienia.  
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Ludzie zbierający szczątki ukochanych członków rodziny.  

Ludzie Zachodu potrafią utrzymać tę szufladkową mentalność gier wideo na temat wojny, 

ponieważ wojna nie jest czymś, co nam się przytrafia. Nigdy nie widzieliśmy bomb 

zrzuconych na nasze sąsiedztwo. Nigdy nie widzieliśmy odciętej ręki leżącej na ziemi po 

wybuchu i nie próbowaliśmy ustalić, do kogo należała. Nigdy nie widzieliśmy poszarpanego 

ciała naszego dziecka po wybuchu i nie myśleliśmy o tym, jak starannie pomagaliśmy mu 

ubrać to cenne ciało do szkoły zaledwie kilka godzin wcześniej.  

Oglądamy tylko filmy. Propagandowe dokumenty wojenne. Wygładzone doniesienia 

prasowe.  

To nie jest dla nas prawdziwe. To nic osobistego. To tylko ten uroczy hollywoodzki obrazek 

seksownych Dobrych Facetów robiących salta i zrzucających złych Złych Facetów z klifów.  

 

 

 



Wiesz, że to prawda, bo gdyby nie było, nikt nie popierałby wojen prowadzonych przez USA. 

Gdyby ludzie Zachodu mieli prawdziwe, głębokie zrozumienie tego, czym naprawdę jest 

wojna i co ona właściwie oznacza, i gdyby mogli prawdziwie, głęboko pojąć, że ludzie, 

którzy są celem tych nalotów, to tacy sami ludzie jak oni, nie ma mowy, żeby popierali 

zadawanie takich koszmarów swoim bliźnim.  

Dlatego wszystko w naszej cywilizacji ma na celu ukrycie przed nami tej rzeczywistości. 

Wojna jest przedstawiana jako coś heroicznego i pełnego blasku. Mieszkańcy Bliskiego 

Wschodu są przedstawiani jako obłąkani, podludzie-dzikusy. Konsekwencje zachodniego 

podżegania do wojny są ukrywane przed opinią publiczną tak bardzo, jak to możliwe.  

Muszą to zrobić, ponieważ imperium zachodnie jest uzależnione od wojny. Wojna jest 

spoiwem, które spaja imperium. Potrzebują masowego rozlewu krwi, aby mógł on trwać, i 

potrzebują, aby społeczeństwo nie stawiało mu oporu. Imperium nie może istnieć bez wojny. 

Pokój nie może istnieć bez obalenia imperium.  

Patrzysz na tych okularników i rozpieszczonych polityków, jak paplają o wojnie tak, jak 

opowiadają o planach remontu kuchni czy podróży do Paryża, i od razu wiesz, że gdyby 

wojna kiedykolwiek stanęła u ich progu, dosłownie by się zesrali. Nigdy by się z tego nie 

otrząsnęli. Spędziliby resztę życia w szoku i traumie, bo to, co zobaczyli, wstrząsnęłoby nimi 

nieodwracalnie do głębi.  

Miałoby to na nich taki wpływ, ponieważ wojna jest najgorszą rzeczą na świecie. Każdy, kto 

ma sprawnie działający ośrodek empatii i światopogląd oparty na prawdzie, przeniósłby góry, 

aby zapobiec wojnie. A jednak rządzą nami socjopaci, którzy aktywnie jej szukają. Wojna jest 

najgorszą rzeczą na świecie, a rządzą nami najgorsi ludzie na świecie.  

Świat nigdy nie zazna pokoju, dopóki nie przestaniemy pozwalać tym stworzeniom rządzić 

nami.  

 

 


